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BIULETYN INFORMACYJNY 


Walny Zjazd Polskiego Związku Zachodniego 


Poznań (ZAP). W Poznaniu odbył się pierwszy 
po wojnie Walny Zjazd Polskiego Związku Zachodniego. 
który w zeszłym roku obchodził 25-lecie swego istnie- | 
nia. Polski Związek Zachodni rozpoczął po wojnie 
swoją pracę w listopadzie 1944 r. w Lublinie, okre- 
śliwszy charakter organizacji w sposób następujący: 

„P. Z. Z. jest organizacją ogólno-polską, bezpartyjną, 
antyfaszystowską i demokratyczną." 

Od r. 1945 Polski Związek Zachodni, jak przed wojną 
ma swą centralę w Poznaniu, a działa na terenie całej 


Polski. 


Na zjeździe Poznańskim, Wiceminister Ziem Odzyskanych 
J. Dubiel oświadczył m. in: 

„W narodzie polskim nie od dziś istnieje przeświad- 
czenie. o polskości Ziem Zachodnich. Nasz powrót na 
Zachód jest realizacją odwiecznych dążeń Narodu 
Polskiego. Decydujący udział obozu demokratycznego 
w historycznym dziele powrotu nad Odrę, Nisę i Bałtyk 
polega na tym, że demokracja ludowa po raz pierwszy 
na przestrzeni wieków postawiła to zagadnienie, jako 

- konkretne zagadnienie polityczne, jako konkretny cel 
wyzwoleńczej walki narodu.“ 

„Stworzyliśmy na Ziemiach Odzyskanych fakty nie- 
odwracalne. Nasi przyjaciele notują te fakty z uznaniem 


i radością, nasi wrogowie — z nienawiścią. Decydujące z 
jest to, że nikt nie tylko nie ma prawa, ale nie ma 39/Ip. 
i możności faktów tych zmienić." 
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Po wojnie datuje się stały rozrost Polskiego Związku 
Zachodniego, który obecnie liczy 969 jednostek organi- 
zacyjnych i blisko 150 tysięcy członków. P Z. Z. współ- 
pracował w dziedzinie osadnictwa na Ziemiach Odzy- 
skanych i własnymi środkami przesiedlił z terenu całej 
Polski na Ziemie Zachodnie blisko 250 tys. osadników. 
Polski Związek Zachodni opiekuje się szczególnie 
ludnością autochioniczną, przeprowadził dokumentację 
zbrodni popełnionych przez Niemców w czasie okupacji, 
niesie swą pomoc w sprawach kulturalno-oświatowych 
oraz utrzymuje łączność z Polakami zagranicą, szcze- 
gólnie z Polakami w Niemczech. 


Zjazd Walny Polskiego Związku Zachodniego w Poznaniu 
uchwalił rezolucję, która głosi w zakończeniu: 


Polski Związek Zachodni organizuje Polaków w kraju 
i zagranicą pod hasłami: Odra, Nisa Łużycka i Bałtyk 
— granicą bezpieczeństwa i dobrobytu dla Polski, gra- 
nicą pokoju dla świata!" oraz „Władza ludowa — gwa- 
rantem utrwalenia polskości na Ziemiach Odzyskanych 
na wieki", 


PORTY I MORZE 


Polskie porty i polskie morze otwarte dla handlu 
czechosłowackiego 


Szczecin (ZAP). Ostatnio delegacja sfer gospodarczych 
Czechosłowacji odwiedziła polskie porty, gdzie zainteresowała 
się ich zdolnością przeładunkową, warunkami magazynowania 
i warunkami tranzytu do Czechosłowacji Położenie geogra- 
ficzne Czechosłowacji oraz poważna rola eksportu i importu 
w handlu zagranicznym sprawiają, że poszukuje ona jak naj- 
korzystniejszych szlaków tranzytowych, portów przeładunko- 
wych i morskich linii transportowych. W Polsce delegaci 
czescy zapoznali się z urządzeniami portów w Szczecinie 
Gdyni i Gdańsku. Przekonali się naocznie, jak pracują te 
porty i jakie wykazują tempo rozwojowe. Na przykładzie 
portu gdańskiego i gdyńskiego, które w ciągu dwóch lat z gru- 
zów doprowadzono do wysokiego stopnia sprawności. Czesi 
upewnili się, że wielkie plany odbudowy i przebudowy Szcze- 
cina zostaną w przewidzianym terminie wykomane. Jak wia- 
domo, Polska przeznacza dziś na rozwój Szczecina dwa razy 
więcej, niż na odbudowę swojej stolicy, 

Polskie porty, flota, drogi komunikacyjne lądowe i wodne 
stanowią zespół czynników najkorzystniejszych dla zamor- 
skiego handlu czechosłowackiego. Korzyści te wypływają nie 


ZAP Nr. 39/1p. str. 3 
CLLOLLLP--„-)>))P)D))| ||| || a 


tylko z przyczyn naturalnych, ale i z przyczyn wtórnych, jak 
konkurencyjne stawki i opłaty frachtowe, ułatwienia dewizo- 
we, płatnicze itd. Wreszcie ścisłe węzły gospodarcze i poli- 
tyczne, istniejące między Polską a Czechosłowacją dają gwa- 
rancję trwałości korzystania z urządzeń morskich Polski i jej 
dróg transportowych. Polska ze swej strony przywiązuje 
wielką wagę do tranzytowego handlu czechosłowackiego. 


Czeskie barki na Odrze 


Szczecin (ZAP). Pomiędzy czeskim przedsiębiorstwem 
,„Czeskoslovenska Plavebni Oderska* a „Polską Żeglugą na 
Odrze" przeprowadzono pertraktacje w sprawie przeniesienia 
czeskiego tonażu z Łaby na Odrę i wzajemnej współpracy 
gospodarczej na odcinku wymiany towarowej. Zawarto umo- 
wę komunikacyjną i handlową. Oba przedsiębiorstwa będą 
współpracowały w dziedzinie handlowej i technicznej. 


Umowa polega na tym, że Czesi przerzucą 30 tys. ton barek 
z Łaby na Odrę, rezygnując tym samym z usług Hamburga, 
a korzystać będą wyłącznie z portu w Szczecinie. Podstawo- 
wym i najważniejszym artykułem, na którym Czechom zależy, 
jest ruda szwedzka, którą będą wozić przez bliski Szczecin 
via Odra, przy czym zmniejszą w dużym stopniu koszta 
transportu. Tendencje czeskiego towarzystwa żeglugowego idą 
w tym kierunku, aby cały import i eksport przenieść niedługo 
na Odrę. Z wiosną znajdą się na Odrze również czeskie ho- 
lowniki. Obecnie czeskie towarzystwo żeglugowe organizuje 
swe placówki w Koźlu, Szczecinie i na trasie Odry. Czesi 
będą również w dalszym ciągu korzystać z taboru polskiego. 
Tabor czeski wozić będzie głównie rudę szwedzką ze Szcze- 
cina do Zagłębia Ostrawskiego. Tabor polski eksportuje wę- 
giel z Zagłębia Śląskiego do Szczecina. Znaczy to, że czeskie 
statki będą w drodze do Szczecina wozić polski węgiel, 
a polskie, w drodze powrotnej, rudę dla Czechosłowacji. 


Rozbudowa Okręgu Szczecińskiego 


Szczecin (ZAP), Rejon Szczecin ucierpiał dotkliwie 
w czasie wojny. Zniszczenia w miastach dochodzą tu do 90%, 
szczególnie w Pyrzycach, Stargardzie, Goleniowie i Dębnie. 
Na razie są w toku prace zabezpieczające. Odbudowa i zabu- 
dowa zacznie się z wiosną 1948 r. Przyszłość miast i miaste- 
czek rejonu szczecińskiego zależy w dużym stopniu od roz- 
woju Szczecina, z którym łączą je drogi wodne i lądowe. 
W miastach tych powstanie znów liczny przemysł miejscowy, 
oraz przemysł oparty na wielkim przemyśle Szczecina. 

Plan Inwestycyjny na rok 1948 przeznacza ponad 6 miliar- 
dów zł na odbudowę portu i miasta Szczecina. Sumy prze- 
znaczone przez Ministerstwo Odbudowy na województwo 
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szczecińskie wzrosły z 550 milionów zł w r. 1947 — do 1.250 
milionów zł w ramach planu inwestycyjnego na r. 1948. Na 
wsi szczecińskiej nastąpi dalsza likwidacja nieużytków, a na 
terenach w pobliżu Szczecina powstaną prawie nowe miasta, 
wybudowane w myśl zasad współczesnego planowania. 


131 tysięcy ton obrotu w porcie szczecińskim 


Szczecin (ZAP), W listopadzie 1947 r. przeładowano 
w Szczecinie łącznie 131,1 tys ton towarów; w porównaniu 
z październikiem „wzrost przeładunku wynosi blisko 30%. 
Importowano przede wszystkim rudę i śledzie. Eksportowano 
głównie węgiel i koks. Łączny eksport wyniósł 114,8 tys. ton, 
a import — 13,4 tys. ton. Towarów tranzytowych przełado- 
wano 2,9 tys ton. Poza tym port szczeciński przyjął w listo- 
padzie większą ilość koni. 


Więcej statków w Szczecinie 

Szczecin (ZAP), W dalszym ciągu oddaje się w porcie 
szczecińskim do użytku mowe wybrzeża. Ostatnio urucho- 
miono 5 nowych dźwigów. 

Import towarów włókienniczych ma się rozpocząć w Szcze- 
cinie w kwietniu przyszłego roku, w związku z czym przygo- 
towuje się odpowiednie magazyny. 

Ukończono remont chłodni rybnej w porcie szczecińskim. 
Będzie ona uruchomiona wiosną r. 1948. 


Tranzyt przez polskie porty wzrasta 

Gdańsk (ZAP). Tranzyt zagranicznych towarów przez 
polskie porty wykazuje coraz większe nasilenie. Są dni, w któ- 
rych towary tranzytowe dominują wśród przeładowywanych 
towarów. 

W okresie od 26 października do końca listopada r. b. roz- 
ładowano np. w porcie gdańskim ogółem 39 statków z rudą 
żelazną, 20 statków przywiozło rudę tranzytową dla Czecho- 
słowacji. 

Dwa lata pracy w stoczni polskiej 


Gdynia (ZAP). Stocznie polskie w okresie dwóch lat 
wykonały łącznie remonty na 865 jednostkach. W ten sposób 
przemysł stoczniowy wypełnił ważne zadanie odbudowy 
i przywrócenia do służby wielu jednostek polskich, zniszczo- 
nych w czasie działań wojennych. Prawie cała polska flota 
handlowa została przejrzana na stoczniach krajowych. Doko- 
nano kilku remontów na wielką skalę. W roku 1947 przeszły 
przez stocznie polskie prawie wszystkie statki poniemieckie, 
które Polska otrzymała tytułem reparacyj. Były okresy, że na 
stoczniach Gdańska i Gdyni stało równocześnie około 40 stat- 
ków. na których przeprowadzano remonty, Stocznie polskie 
budują również 4 pasażerskie statki przybrzeżne, które wejdą 
do służby w roku przyszłym. 
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Budowa nowych statków polskich na stoczniach zagranicznych 

Gdynia (ZAP). Polskie linie żeglugowe jeszcze w czasie 
wojny zamówiły w stoczniach angielskich nowe statki dla 
Polski. Wykończenie statku „Nowy Puck" przewiduje się 
przed wyznaczonym terminem. Dwa dalsze statki, budowane 
w Anglii, spuszczone będą na wodę w pierwszej połowie ro- 
ku 1948. 

Z pracy mniejszych portów polskich 

Kołobrzeg (ZAP). Prace nad uruchomieniem portu ko- 
łobrzeskiego trwają w dalszym ciągu. Obecnie przeprowadza 
się remont transporterów do przeładunku węgla. Remontuje 
się również dźwigi, kończy się rozbudowa sieci kolejowej. 

Ogólny obrót towarowy w Ustce wyniósł w październiku 
ponad 36 tys. ton, przy czym cały obrót przypadał na eksport. 
Do portu weszło w omawianym okresie 73 statki, pod bande- 
rami Szwecji, Danii, Finlandii, Norwegii i Holandii. 

W Darłowie „Społem' uruchomiło wielki elewator zbo- 
żowy., 


PRZEMYSŁ I KOMUNIKACJA 


Przemysł węglowy wykonał roczny plan 
Katowice (ZAP). Z końcem listopada polski przemysł 
węglowy wykonał całkowicie plan wydobycia węgla na rok 
1947, 
5,5 milionów ton węgla w listopadzie 


Katowice (ZAP). W ciągu 24 dni roboczych w listopa- 
dzie, polski przemysł węglowy wydobył 5.421.359 ton węgla, 
co stanowi wykonanie planu w 108,2%. Przeciętna dzienna 
wydajność na jednego górnika, dla całego przemysłu węglo- 
wego, wyniosła w listopadzie 1.166 kg, a dla Zagłębia Śląsko- 
Dąbrowskiego 1.212 kg. Czołowe miejsce pod względem wy- 
dajności zajęły kopalnie chorzowskie (1.382 kg). 


Zwiększają się załogi górnicze 
Katowice (ZAP), W okresie od września do grudnia 
1947 r. skierowano ponad 17 tys. robotników do pracy w ko- 
palniach, Z wyjątkiem dwóch okręgów, pokryto całkowicie 
bieżące zapotrzebowanie na siły robocze w kopalniach pol- 
skich. Dla dwóch okręgów potrzeba jeszcze około 5 tys. gór- 


ników. Nowi górnicy rekrutują się głównie spośród robotni- 
ków sezonowych. 


Rekord załadunku węgla w listopadzie 
Warszawa (ZAP). Najpoważniejszą pozycję zwiększo- 
nych przewozów jesiennych na kolejach polskich stanowi za- 
ładunek węgla. Koleje przewiozły w listopadzie 4,1 milionów 
ton węgla, wykonując cały plan z nadwyżką, 
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Dodać należy, że polskie koleje wykonały plan w listopa- 
dzie pomimo jednoczesnego poważnego zapotrzebowania na 
przewozy artykułów sezonowych, jak buraki, ziemniaki, zboże 
itd. Przewozy te wykonane zostały w warunkach technicz- 
nych dość ciężkich w związku z przekuwamniem torów w Pol- 
sce południowej, z wojennych szerokotorowych, na polskie 
normalnotorowe, 


Obraz Polski w planie 3-letnim 

Łódź (ZAP), Na konferencji robotników przemysłu włó- 
kienniczego wiceminister Szyr oświadczył między innymi: 

Już w początku grudnia kilka zakładów zameldowało 
o przedterminowym wykonaniu planu produkcji na rok 1947. 
Były to zakłady przemysłów: bawełnianego, drzewnego, che- 
micznego, górniczego, metalowego, elektrotechnicznego, mate- 
riałów budowlanych, papierniczego i przemysłu paliw płyn- 
nych. Również inne zakłady zapowiadają przedterminowe wy- 
konanie planu. Faktem więc jest, że w pierwszym roku planu 
3-letniego, mimo ciężkich warunków, rozwój gospodarczy Pol- 
ski idzie po zakreślonej linii. 

Z planu 3-letniego wyłania się już obraz przyszłej Polski, 
Buduje się więc nową hutę, która będzie dawała rocznie 
1 milion ton stali i 750 tys. ton surówki. W Starachowicach 
buduje się fabrykę samochodów ciężarowych, która w roku 
1949 wypuści 10 tysięcy samochodów ciężarowych. W Oświę- 
cimiu powstaje olbrzymia fabryka paliw syntetycznych. Pol- 
ska produkować będzie turbiny, które przed wojną trzeba 
było sprowadzać z zagranicy, Prowadzi się wielkie poszuki- 
wania geologiczne, które pozwolą na wykorzystanie niezbada- 
nych jeszcze bogactw gospodarczych kraju. Wreszcie do ogól- 
nego wyścigu pracy wciągnięte zostanie rolnictwo, dzięki cze- 
mu zniknie rozpiętość między produkcją przemysłową a rolni- 
czą kraju. 

Droga przemysłu polskiego 

Warszawa (ZAP). Ministerstwo Przemysłu i Handlu 
przeprowadza obecnie reorganizację, której celem jest wyeli- 
minowanie z bezpośredniego zakresu działania Ministerstwa 
wszystkich funkcji gospodarczych i oddanie ich odpowiednim 
organizacjom. Chodzi tu o przebudowę gospodarki finansowej 
państwowych przedsiębiorstw przemysłowych. 

Jak wyjaśnia dziennik warszawski „Rzeczpospolita, 
podstawą tej gospodarki jest posiadanie przez każde przed- 
siębiorstwo własnego funduszu obrotowego. W zasadzie fun- 
dusz ten każde przedsiębiorstwo winno wygospodarować sa- 
mo i ma ono prawo zużyć na ten cel 80% planowanego zysku 
w latach 1947/48. Licząc się jednak z istniejącą sytuacją, prze- 
widziano w preliminarzu 20 miliardów złotych na dotacje na 
kapitały obrotowe. Nowy system gospodarki finansowej za- 
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pewnia następnie przedsiębiorstwom wytwórczym rentowną 
pracę przez zbyt swej produkcji po cenie rozliczeniowej fa- 
brycznej i w zasadniczej swej tendencji dąży do skasowania 
istniejących dotychczas w Polsce 2-ch rodzajów cen, t. j. 
sztywnych i komercyjnych, i zastąpienia ich z czasem przez 
cenę jednolitą. 

Sumie 20 miliardów złotych po stronie wydatków, t. zn. na 
dotacje kapitałowe, przeciwstawia się po stronie dochodów 
wpłaty gospodarczych rachunków budżetowych przemysłu, 


w wysokości 71.500.000.000 złotych. Sałdo więc jest wybitnie 
korzystne dla budżetu państwa, 


W tych cyfrach, preliminarz na rok 1948 daje odpowiedź na 
pytanie, jakie korzyści finansowe ma skarb z upaństwowionej 
gospodarki przemysłowej. Wiadomo, że naprzód trzeba siać, 
a potem można zbierać. Dziś skarb państwa zaczyna już 
zbierać, 


Jak wyjaśnił w Komisji Budżetowej Sejmu wiceminister 
Szyr, przedsiębiorstwa państwowe wpłacają do skarbu pań- 
stwa 71,5 miliarda złotych, przy cyfrze obrotu 400 miliardów 
złotych, co stanowi 15%. Nie jest to jeszcze całość wpłaty, 
"albowiem upaństwowione przemysły płacą jeszcze podatki, 
wahające się od 4 do 10% obrotu. 


Państwowy przemysł przydziela stypendia 


Warszawa (ZAP), Na rok szkolny 1947/48 poszczególne 
gałęzie państwowego przemysłu przeznaczyły z własnych 
budżetów pokaźne sumy na stypendia dla uczącej się mło- 
dzieży. Tak np. przemysł chemiczny udzieli 150 stypendiów, 
cukrowniczy — 200, elektrotechniczny i energetyczny — 200, 
hutniczy — 550, metalowy — 450, węglowy — 1.500, włókien- 
niczy — 400, a przemysł spożywczy — 100. Stypendia prze- 
znacza się dla tych osób, które są uczniami zakładów nauko- 
wych, przygotowujących fachowców dla danej gałęzi prze- 
mysłu. Stypendysta zobowiązuje się notarialnie, że po ukoń- 
czeniu szkół przepracuje w zakładach przemysłowych swego 
przemysłu taką samą ilość lat, przez ile pobierał stypendium. 


Czechosłowackie maszyny dla polskiego przemysłu 
Warszawa (ZAP), W myśl polsko-czeskiego traktatu 
handlowego, Czesi dostarczyli Polsce większą ilość maszyn 
i części wymiennych do maszyn obuwniczych, oraz obrabiarki 
dla polskiego przemysłu skórzanego. Znaczna część maszyn 
została ulokowana w zakładach obuwia w Chełmku. Maszyny 


czechosłowackie przyczynią się do uzupełnienia i modernizacji _— 
sprzętu maszynowego w polskich fabrykach obuwniczych." 
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Eksport gwoździ i drutu 

Warszawa (ZAP). Zjednoczenie Polskich Fabryk gwoż- 
dzi i drutu wykonało już całoroczny plan produkcyjny. Wy- 
soka jakość zapewniła wyrobom doskonały zbyt na rynkach 
zagranicznych, a eksport drutu żelaznego, gwoździ i łańcu- 
chów stanowi poważną pozycję w polskim biłansie handlu za- 
granicznego. 

W samym listopadzie 1947 r. fabryki wyprodukowały na 
eksport ponad 3.352 tony wyrobów. Polska eksportuje gwoź- 
dzie i drut do ZSRR, Finlandii, Brazylii, Danii, Włoch, Ar- 
gentyny, Urugwaju i Boliwii. Nowe zamówienia otrzymała 
Polska z Norwegii, Holandii, Palestyny, Finłandii i Szwecji. 


120 stałych mostów odbudowano w r. 1947 


Warszawa (ZAP), Ciężka zima 1946/47 była okresem 
wytężonej walki o mosty. Dzięki odpowiednim przygotowa- 
niom zaledwie 2,8% mostów zagrożonych uległo zniszczeniu, 
a uszkodzeniom — 4,4% z ogólnej ilości 170 większych mo- 
stów, których stan budził obawę wobec pochodu lodów. 
Z danych na rok 1948 wynika, że mostów zagrożonych po- 
chodem lodów będzie więcej, niż w roku ubiegłym, pomimo, 
iż 120 mostów odbudowano w roku 1947 na stałe, a to dla- 
tego, że wobec wielkich zniszczeń wojennych, istnieje na 
terenie oałego kraju duża ilość mostów prowizorycznych, które 
wymagają specjalnej ochrony. 


ROLNICTWO 


Współzawodnictwo w rolnictwie 


Warszawa (ZAP). Odbyła się tu konferencia rolników 
i działaczy społecznych z wszystkich województw w sprawie 
podjęcia hasła współzawodnictwa w rolmictwie. Jak wiadomo, 
ruch współzawodniczy rozszerzył się wybitnie w przemyśle. 

Konferencja stwierdziła, że w Polsce, w kraju tak bardzo 
dotkniętym wojną, chłop wykazał wielką żywotność i w cięż- 
kich czasach mie załamał się. Do obecnej chwili rolnictwo 
polskie pracowało nad wyżywieniem kraju. Na podstawie do- 
konanych tegorocznych zasiewów jesiennych, można stwier- 
dzić, że jeżeli nie będzie klęsk powodzi i t. p., już od przy- 
szłych żniw Polska pod względem aprowizacyjnym powinna 
być samowystarczalna. Nadszedł więc czas, by rozpocząć dru- 
gi etap pracy, t. zn. przywrócić polskiemu rolnictwu zdolności 
eksportowe, Rolnik polski musi więc na tej samej powierzch- 
ni wyprodukować więcej, niż dotychczas, a to da się osiągnąć 
jedynie przez wzmożenie wydajności pracy. Współzawodnic- 
two pracy w rolnictwie należy więc organizować z wiosną 
roku 1948 
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Jmport koni i bydła w r. 1947 


Warszawa (ZAP). W r, 1946 na terenie Polski było 
ogółem: 


koni 1.730.000 
bydła 3.910.000 


Od dnia 1. I. do 31. XII. 1947 r przewidziano ogółem import 
69.050 koni użytkowych i hodowlanych. Z tej liczby przezna- 
czono dla rolników 52.150 koni, a dla majątków państwowych 
16.900 koni, Z importowanych koni przeznaczonych na gospo- 
darstwa chłopskie, 10.000 przeznaczono dla ziem dawnych. 
a 42.150 koni — dla Ziem Odzyskanych. 


Według dotychczasowych danych, do 1 listopada 1947 r. 
sprowadzono z zagranicy, w ramach umów handlowych, ogó- 
łem ponad 55.000 koni użytkowych, z czego ponad 42.000 
z Danii, ponad 3.000 z Norwegii, blisko 8.000 ze Szwecji, 
a resztę z Finlandii, Holandii i Belgii. Koni hodowlanych spro- 
wadzono ponad 1.000, głównie z Danii, ale również z Nor- 
wegii i Finlandii W tym samym czasie sprowadzono bydła 
użytkowego blisko 13.000 sztuk, głównie z Danii, a mniejsze 
ilości ze Szwecji, oraz mniejszą ilość sztuk bydła hodowla- 
nego z Danii. 


Jesienna akcja siewna 


Warszawa (ZAP). Jak wynika z danych Ministerstwa 
Rolnictwa, jesienna akcja siewna najlepsze wyniki osiągnęła 
na Ziemiach Odzyskanych. Ministerstwo podkreśla znacznie 
lepsze wykonanie tegorocznych siewów pod względem tech- 
nicznym. Starannieisza mechaniczna uprawa roli gwarantuje 
dobre plony. Plan zasiewów wykonały również majątki Pań- 
stwowego Zarządu Nieruchomości Ziemskich, które poza tym 
oddały 800 traktorów do użytku rolników. Majątki państwowe 
pokryły zapotrzebowanie na ziarno siewne z własnych zapa- 
sów, a niezależnie od tego przekazały na użytek Ziem Odzy 
skanych 300.000 ton ziarna siewnego -— żyta i pszenicy, 


SPRAWY OSADNICZE I KULTURALNE 


Budżet Ministerstwa Oświaty 


Warszawa (ŻAP). Poza budżetem Ministerstwa Oświaty, 
wydatki na szkolnictwo figurują również w budżetach innych 
Ministerstw, specjalnie zaś w budżecie Ministerstwa Przemy- 
słu i Handlu. Potrzeby Polski w zakresie szkolnictwa są ol- 
brzymie. Polsce potrzeba jeszcze na skutek zniszczeń wojen- 
mych przedszkoli dla przeszło miliona dzieci i 28 tysięcy wy- 
chowawczyń. Do szkćł podstawowych należy jeszcze skiero- 
wać około 200 tysięcy dzieci i blisko 20 tysięcy nauczycieli. 
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W Polsce istnieje obecnie: 
4.779 przedszkoli, 
21.590 szkół podstawowych, 
200 szkół dla dzieci upośledzonych, 
7189 szkół średnich ogólnokształcących, 
4,500 szkół zawodowych, 
517 kursów zawodowych, 
22 szkoły wyższe, 
164 zakładów kształcenia nauczycieli, typu średniego, 


13 zakładów kształcenia nauczycieli typu wyższego. 
Oprócz tego istnieją szkoły 1 kursy dla dorosłych. 


Ogółem Ministerstwo Oświaty kieruje kształceniem i wycho- 
waniem 4.412.000 dzieci, młodzieży i osób dorosłych, nad któ- 
rymi pracuje przeszło 120.000 nauczycieli, w 29.921 uczelniach. 


MISCELLANEA 


Organiczne zespolenie Ziem Odzyskanych z resztą kraju 
Warszawa (ZAP). Dziennik „Rzeczpospolita“ 


pisze w dziale gospodarczym: 


Dawnemu stanowi na Ziemiach Odzyskanych Polska prze- 
ciwstawia dziś rozwój w gwałtownym tempie. Najlepiej ilu- 
strują to cyfry: 

W roku 1945/46 obsiano na Ziemiach Odzyskanych 1.788.000 
haw r. 1947/48 — 3.700.000 ha. 


Żywego inwentarza było na Ziemiach Odzyskanych: 


30. VI. 1945 30. VI. 1947 
Konie 98.000 352.100 
Bydło rogate 273.000 858.600 
Trzoda chlewna 195.000 857.000 
Owce 27.000 174.000 
Kozy 99.000 248.000 


„Rzeczpospolita“ stwierdza, że ten ilościowy wzrost inwen- 
tarza żywego na Ziemiach Odzyskanych mie jest, oczywiście, 
spowodowany przyrostem naturalnym, albowiem wysłano na 
te ziemie większe ilości wszelkiego rodzaju bydła z głębi 
kraju, lub też sprowadzono je z zagranicy. Wszyscy wiedzą, 
że Polska inwestuje na Ziemiach olbrzymie ilości pracy ludz- 
kiej, ale oprócz tego Polska inwestuje tam pod najrozmait- 
szymi postaciami olbnzymie kapitały. Odnosi się to zarówno 
do rolnictwa, jak i przemysłu, 


Wytwórczość przemysłowa na Ziemiach Odzyskanych, w naj- 
ważniejszych działach, przedstawiała się w lipcu 1947 r. w po- 
równaniu z lipcem 1945 r, jak następuje: 


VIL 1945 r. VII. 1947 r. 
Węgiel kamienny 436.000 t. 1.686.000 1. 
Koks 61.009 ,, 154.000 n» 
Stal A LU 18.848 „, 
Energia elektryczna 104.000 Mwh 135.000 Mwh 
Wagony towarowe 44 szt, 800 szt. 
Tkaniny bawełniane 1.118.000 mtr. 4.725.000 mtr. 
Tkaniny wełniane 10.000 ,, 220.000 „ 
Papier 87 t. 5.134 t. 
Obuwie — 72,000 par 


„Rzeczpospolita' stwierdza, że tempem rozwoju i tempem 
pracy Polska góruje z pewnością nad wielu innymi krajami. 
W przytoczonych wyżej cyfrach rozwoju przemysłowego na 
Ziemiach Odzyskanych mie występuje tylko jedna rzecz, a mia- 
nowicie jak bardzo poszczególne gałęzie tego przemysłu zro- 
sły się już z odpowiednimi gałęziami przemysłu w dawnej 
Polsce. 

Organiczne zespolenie Ziem Odzyskanych z resztą Polski 
widoczne jest na wszystkich polach życia. 


- Odminowanie województwa olsztyńskiego 


Olsztyn (ZAP). Oddziały saperskie zakończyły całko- 
wite rozminowanie terenu wcjewództwa olsztyńskiego z wy- 
jątkiem powiatu Mrągowo i dawnej głównej kwatery Hitlera, 
która znajduje się w powiecie Kętrzyńskim W wyniku tej 
akcji unieszkodliwiono około 200 tys. mim. Z terenu powiatu 
Mrągowo i głównej kwatery Hitlera miny będą usunięte z wio- 
sną przyszłego roku. 


465/48 —K-0164 Styczeń 1948 


ZAP Nr. 39/Ip. str. 


